
Nowomśnnownny 
ambasador ZSRR 
złożyć wizytę 
mm. St. Skrzeszewskiemu

WARSZAWA (PAP)
W dniu 17 bm. nowomiano-

wany ambasador nadzwyczaj 
ny i pełnomocny Związku So­
cjalistycznych Republik Ra­
dzieckich w Polsce Georgij 
M. Popow złożył wizytę wstęp 
ną ministrowi spraw zagra­
nicznych Stanisławowi Skrze­
szewskiemu.

Nowe zwycięstwo budowniczych komunizmu
- ' '" ' > ....—r-....

Wyniki wykonania państwowego planu
rozwoju gospodarki narodowej ZSRR 

w pierwszym półroczu 1953 r.
(Skrót komunikatu)

MOSKWA (PAP)
W Moskwie opublikowano komunikat Centralnego Urzę­

du Statystycznego przy Radzie Ministrów ZSRR o wyni­
kach wykonania państwowego planu rozwoju gospodarki 
narodowej ZSRR w pierwszym półroczu 1953 roku.

Rozwój przemysłu, rolnic­
twa i transportu, wzrost bu­
downictwa inwestycyjnego, 
rozszerzenia się obrotów to* 
warowych, zwiększenie liczby

I. Wykonanie planu produkcji 
w przemyśle

Plan globalnej produkcji 
przemysłowej na pierwsze 
półrocze wykonany został w 
100 proc. Poszczególne mi" 
nisterstwa wykonały plan

Ministerstwo Przemysłu Hutniczego 99
Ministerstwo Przemysłu Węglowego 100.1
Ministerstwo Przemysłu Naftowego 100,5
Ministerstwo Przemysłu Chemicznego 102
Ministerstwo Elektrowni i Przemyślu Elektrycznego 101 
Ministerstwo Budowy Maszyn 100,2
Ministerstwo Budowy Maszyn Transportowych

i Ciężkich 99
Ministerstwo Przemysłu Materia łów Budowlanych

ZSRR 97
Ministerstwo Przemysłu Leśnego i Papierniczego

ZSRR 93
Ministerstwo Przemysłu Lekkiego i Spożywczego

ZSRR 101
Przedsiębiorstwa przemysłowe Ministerstwa Rolnic­

twa i Skupu ZSRR 100,6
Przedsiębiorstwa przemysłowe Ministerstwa Ko­

munikacji 100,4
Przedsiębiorstwa przemysłowe Ministerstwa Kul­

tury ZSRR 103
Przedsiębiorstwa przemysłowe Ministerstwa

Ochrony Zdrowia ZSRR 95
Ministerstwa Przemysłu Miejscowego oraz Mini­

sterstwa Przemysłu Miejscowego i Opałowego 
RepuWik Związkowych 100,7

Spółdzielczość rzemieślnicza . 99,3
Komunikat stwierdza, że w wielu gałęziach przemysłu 

plan pierwszego półrocza 1953 r. wykonano z nadwyżką.

II. Wzrost produkcji przemysłowej
Produkcja ważniejszych 

■wyrobów przemysłowych 
zwiększyła się w pierwszym 
półroczu 1953 roku w porów­
naniu z pierwszym półro* 
czem 1952 w sposób nastę­
pujący:

(Produkcja pierwszego pół 
rocza 1953 r. w procentach

Komunikat radziecko-francuski

o podpisaniu między ZSRR i Francją 
układu handlowego i płatniczego
MOSKWA (PAP)
Agencja TASS donosi:
W rezultacie konferencji r 

rzecz rozwoju handlu międa 
Wschodem i Zachodem, zwoł 
nej przez Europejską Komis 
Ekonomiczną przy ONZ 
kwietniu br. w Genewie, dn 
6 czerwca 1953 r. rozpoczęły s 
w Paryżu radziecko - francusk 
rokowania handlowe, które z 
kończyły się 15 czerwca 1933 
podpisaniem układu handlowe! 
i płatniczego.

Układy te zawarte zostały i 
bazie umowy z 3 września 19 
r., ustalającej zasady stosunkć 
handlowych między ZSRR 
Francją. Termin ważności 
ktadu o wymianie handlowej 
piewa na trzy lata. Wartość'd 
staw z każdej strony na pier 
szy rok obowiązywania ukłai 
ustalono w przybliżeniu na 
miliardów franków.

ZSRR eksportować będzie

W numerze „Nowy Swiat“
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robotników l urzędników o- 
raz budownictwo kulturalne 
w pierwszym półroczu 1953 
roku charakteryzują nastę­
pujące dane:

globalnej produkcji przemy­
słowej na pierwsze półrocze 
1953 r. w sposób następują­
cy:

Proc. wj'kon. planu 
na I półrocze 1953 r.

w porównaniu z pierwszym 
półroczem 1952 r.)

Surówka — 112, stal — 109, 
wyroby walcowane — 109, 
węgiel — 106, ropa naftowa
— 111, energia elektryczna — 
114, parowozy dalekobieżne
— 163, samochody — 113, ko 
parki — 106, traktory — 107,

Francji kukurydzę, antracyt, 
smołę pogazową, rudę chromo­
wą, rudę manganową, azbest, 
ropę naftową, futra i inne to­
wary.

W zamian Francja dostarczać 
będzie Związkowi Radzieckiemu 
m. in.: przędzę i tkaniny ze 
sztucznego jedwabiu, tkaniny 
wełniane, ziarno kakaowe, owo­
ce cytrusowe, ołów i olejki ete­
ryczne, ponadto Francja budo­
wać bedzie dla Związku Radziec 
kiego statki towarowe o pojem­
ności 5 tys. ton. urządzenia dżwi 
gowo-tranSportowe i kotły pa­
rowe. Urządzenia te dostarcza­
ne będą w drugim i trzecim ro­
ku ważności układu.

Układ przewiduje utworzenie 
specjalnej komisji, która czuwaf 
bedzie nad wykonaniem układu

Układ płatniczy przewiduje 
rozrachunki z tytułu wzajem’ 
nych dostaw we frankach fran- 
cuskich.

tkaniny bawełniane — 106, 
tkaniny wełniane — 109, tka 
niny jedwabne — 152, m ęso 
1 wyroby masarskie — 105, 
tłuszcze roślinne — 122, wy­
roby cukiernicze — 109.

Globalna produkcja całego 
przemysłu ZSRR wzrosła w 
pierwszym półroczu 1953 r.

Za kilka dni 
z I wielkiego piesa 
Huty im. B. Bieruta 
popłynie stal
CZĘSTOCHOWA (PAP)
Już niewiele dni dzieli 

budowniczych kombinatu 
hutniczego im. B. Bieruta 
w Częstochowie od chwili 
oddania do pełnej eksplo­
atacji pierwszego wielkie­
go pieca wraz ze wszystki­
mi obiektami j urządze­
niami produkcyjnymi oraz 
pomocniczymi, konieczny­
mi do jego ciągłej pracy.

Od 15 bm. — z chwilą 
doprowadzenia ciągłego 
gorącego dmuchu do wnę­
trza wielkopiecowego ko­
losa i rozpoczęcia jego 
intensywnego suszenia — 
pierwszy wielki piec 
wszedł w ostateczne sta­
dium przedeksploatacyjne. 
Załogi „Energomontażu" 
prowadzą ostatnie prace 
przed oddaniem do rozru­
chu drugiej turbodrrucha- 
wy, która z chwilą wejścia 
wielkiego pieca do pełnej 
eksploatacji stanowić bę- 
dz'e rezprwę.

Naród francuski protestuje
przeciwko krwawej

w Paryżu
Krwawe wydarzenia z dnia 

14 lipca br. spowodowane 
prowokacyjna napaścią poli­
cji na uczestników obchodu 
święta narodowego, wywoła­
ły potężną falę protestów w 
całym kraju.

KC Francuskiej Partii Ko­
munistycznej ogłosił dekla­
rację, w której czytamy m. 
innymi:

W chwili gdy odbywała się 
ogromna pokojowa manife­
stacja jedności narodowej, 
na manifestantów uderzyła 
policja. . Była to napaść z 
góry przygotowana. 7 osób 
zginęło, kilkaset odniosło ra­
ny. KC Francuskiej Partii Ko 
munistycznej składa hołd pa­
mięci Algerczyków i Francu­
zów poległych w obronie 
praw demokratycznych.

Dla rządów zbankrutowa­
nych, które pogłębiają nędzę 
mas ludowych i nie chcą zre­
zygnować ze swych poczy­
nań wojennych, każda ma­
nifestacja w obronie'swobód 
demokratycznych jest groź­
nym niebezpieczeństwem. Au­
torów spisku antynarodowe* 
go niepokoi szeroka jedność 
narodowa, jaka zamanifesto­
wała się 14 lipca. Obawiaja 
się oni zjednoczeni, sił demc 
kratycznych i patriotycznych, 
które mogą zlikwidować re­
akcję i jej politykę wojenną.

w porównaniu z pierwszym 
półroczem 1952 r. o 10 proc.

Obniżka kosztów własnych 
produkcji przemysłowej wy­
niosła w pierwszym półroczu 
1953 roku około 4 procent.

III. Rolnictwo
Kołchozy, ośrodki maszynowo- 

traktorowe i sowchozy przepro­
wadziły pomyślnie siew wio­
senny i wykonały plan sie­
wu roślin jarych.

W porównaniu z rokiem ubie­
głym zwiększył się obszar zasie­
wów na rok 1953, a zwłaszcza 
obszar zasiewów najcenniejszej 
rośliny zbożowej — pszenicy.

Ośrodki maszynowo - trakto­
rowe, sowchozy i kołchozy przy­
stąpiły w bieżącym roku do żniw

(Ciąg dalszy na str. 2)

Wytwórnia 
paoierosów 
w Czyżynach 
wchodzi w okres
pełnej produkcji

KRAKÓW (PAP)
W końcu planu 6-letniego.

w roku 1955 mamy produko­
wać 30 miliardów sztuk pa* 
pierosów. Oznacza to znaczny 
wzrost produkcji, gdyż w ro* 
ku 1949 wytwarzaliśmy 21 3 
mld. sztuk. Do osiągnięcia 
tej produkcji poważnie przy­
czyni się wybudowana w 
Czyżynach pod Krakowem 
największa i najnowocześniej 
sza w kraju fabryka papie­
rosów. Zakład ten wchodzi 
obecnie w okres pełnej pro­
dukcji.

prowokacji policji
Wszystkie prowokacje i zbrod 
nie dc^yodzą jedynie słabo­
ści rządu, który depcze praw 
dziwę interesy narodowe 1 
gwałci prawa demokratyczne 
narodu. Robotnicy i wszyscy 
demokraci francuscy odpo­
wiedzą na te wysiłki rządu 
zacieśnieniem swojej jedno­
ści. by nie dopuścić do za­
panowania faszyzmu.

KP Danii
żąda zwołania 
parlamentu

KOPENHAGA (PAP) 
Dziennik „Land og Folk"

publikuje pismo frakcji par­
lamentarnej Komunistycznej 
Partii Danii do premiera E. 
Eriksena i przewodniczącego 
niższej izby parlamentu Pe- 
dersena. Pismo żąda zwoła­
nia w jak najkrótszym czasie 
posiedzenia gabinetu duń­
skiego w celu omówienia waż 
nych zagadnień, o których 
obecnie decyduje się bez u- 
działu parlamentu. Do za­
gadnień tych należy m. in. 
sprawa dalszych przygoto­
wań dc rozmieszczeni w Da­
nii obcych sił zbrojnych oraz 
sprawa wielkich kredytów 
na cele wojskowe.

CAF — fot. Dąbrowiecki
Produkcyjne zaplecze budowy Pałacu Kultury i Nauki 
im. J. Stalina, to te' zniczna baza u) Jelonkach, do 
której stale przybywają ze Związku Radzieckiego 
transporty z materiałami. Tu również znajduje się 
wytwórnia betonów i zapraw, wytwórnia armatur i as­
faltu, stolarnie i tartak, siioiania, warsztaty samocho­

dowe, magazyny itd.
Na zdjęciu: przygotowaiiie do transportu gotowych 

płyt stropowych.

Chlubny wynik czynu lipcowego x

Załoga Pozn. Stoczni Rzecznych 
wykonana już plan miesięczny

Dzięki realizacji zobowią­
zań dla uczczenia święta Od­
rodzenia, robotnicy Poznań­
skich Stoczni. Rzecznych wy­
konali plan miesięczny na 
lipiec na 13 dni przed termi­
nem, mimo, iż był on o G0'i» 
wyższy w stosunku do osiąg­
nięć z poprzedniego okresu.

Tym samym, począwszy od 
dnia dzisiejszego, załoga wy­
konuje już zadania produk­
cyjne przewidziane na sier­
pień i dostarczy do końca 
lipca dodatkowo 36 ton róż­
nych elementów.

Wcześniejsze wykonanie 
przez robotników Poznań­
skich Stoczni Rzecznych pla-i 
nu, ma duże znaczenie dla 
przedterminowego wykona­
nia zamówień dla najwięk­
szej inwestycji planu 6-let­
niego, ponieważ umożliwu wy­
słanie w dniu 21 lipca 82 ton 
konstrukcji dla Nowej Huty.

Realizacja zobowiązań dla 
uczczenia święta Odrodzenia 
i I rocznicy uchwalenia Kon­
stytucji przyczyniła się do 
dalszego wrzrostu wydajności 
w Poznańskich Stoczniach 
Rzecznych. Przoduje nadal 
brygada Edmunda Bosiackie- 
go, która przyspieszając o 6 
tygodni wykonawstwo zadań 
produkcyjnych, w chwili o- 
becnej realizuje już przypa­
dający na nią plan wrześnio­
wy.

Meldując o wykonaniu zo­
bowiązań załoga Poznańskich 
Stoczni Rzecznych wzywa ro­
botników Wielkopolskiej Fa­

Jaworzno—sztandarowa inwestycja energetyki
Strumień energii elektrycznej

popłynie za kilka shi
z dwóch potężnych turbozespołów
JAWORZNO (PAP)
W najbliższych dniach 

w sztandarowej inwestycji 
energetyki w planie 6-letnim 
— siłowni Jaworzno II ’ całą 
siłą ruszą dwa potężne tur­
bozespoły, dostarczone przez 
wielkiego naszego sojusznika 
i przyjaciela — Związek Ra­
dziecki.

Do miast i wrsi popłynie 
nowy strumień energii elek­
trycznej. I etap budowy si 
łowni Jaworzno II zostanie 
zakończony.

W tych dniach po raz 
pierwszy II kocioł siłowni — 
olbrzym, we wnętrzu którego

bryki Urządzeń Mechanicz­
nych i wszystkie zakłady z 
terenu województwa, wyko­
nujące produkcję dla Nowej 
Huty, do współzawodnictwa 
w przedterminowym i jakoś­
ciowym realizowaniu zamó­
wień dla największej bufowli 
planu 6-letniego. (L)

Nowe ministerstwo 
budowy 
maszyn średnich
w ZSRR

MOSKWA (PAP)
Prezydium Rady Najwyż­

szej ZSRR postanowiło utwro- 
rzyć Wszechzwiązkowe Mini- 
sterstwo Budowy Maszyn 
średnich ZSRR, przekazując 
mu przedsiębiorstwa i orga­
nizacje według listy zatwier­
dzonej przez Radę Ministrów 
ZSRR.

*
Prezydium Rady Najwyż­

szej ZSRR mianowało:
1) ministrem budowy ma­

szyn średnich ZSRR Wiacze­
sława Aleksandrowicza Ma- 
łyszewa. W związku z tym W. 
A. Małyszew zwolniony został 
z funkcji ministra budowy 
maszyn transportowych i 
ciężkich ZSRR;

2) ministrem budowy ma­
szyn transportowych i cięż­
kich ZSRR — Iwana Isidoro- 
wicza Nosienko.

wybudować można by 8 pię­
trową kamienicę, podjął pra­
ce na pyle węglowym, któ­
rym odtąd będzie już stale 
opalany. W czasie pierw­
szych prób używano ropy.

13 bm. zespolono ostatecz­
nie II kocioł z II turbóą. 
Wstępne godziny pracy tego 
potężnego zespołu, śledzone 
z najwyższym napięciem 
przez całą załogę, wykazały 
wysoką sprawność wszyst­
kich urządzeń.

W ostatnich dmiach wysił­
ki załogi jaworznickó.i kon­
centrowały się na III kotle. 
Kocioł ten przeszedł 12 bm. 
próbę wodną.



Perfidna polityka Adenauera
zmierza do udaremnienia

pokojowego rozwiązania problemu niemieckiego
Przemówienie premiera Grotewohla 

na nadzwyczajnym posiedzeniu Rady Ministrów NRD
BERLIN (PAP)
Jak już donosiliśmy, dnia 15 lipca br. odbyło się nad­

zwyczajne posiedzenie Rady Ministrów Niemieckiej Re­
publiki Demokratycznej poświęcone sprawie przywróce­
nia jedności Niemiec. Na posiedzeniu tym premier Otto 
Grotewohl wygłosił przemówienie, w którym oświadczył:

— W sytuacji międzynaro­
dowej nastąpiło daleko idące 
odprężenie. Zmniejsza się 
wpływ amerykańskiej poli­
tyki ,^siły“, tzw. „twardego 
kursu", który zmierzał do 
bezwzględnego podporząd­
kowania Stanom Zjednoczo* 
nym krajów zachodnio-euro­
pejskich i Niemiec zachod­
nich oraz do izolowania 
Związku Radzieckiego. Po­
twierdził to publicysta ame- 
rykański Walter Lippman.

„Nikt spośród tych — o- 
świadczył Walter Lippman
— którzy bawili niedawno w 
Europie, słuchając i obserwu 
jąc nie może, jak sądzę, za­
przeczyć po powrocie, że 
wpływy amerykańskie słabną 
z zawrotną szybkością".

Doznają fiaska projekty a- 
merykańskie w Europie — 
organizacja paktu północno­
atlantyckiego „europejska 
wspólnota obronna", układ 
bonnski. Narody zachodnio­
europejskie, m. in. również 
wielka część ludności Niemiec 
zachodnich, nie wierzą już 
w bzdury o tzw. agresji ra­
dzieckiej. To główne kłam­
stwo imperialistów, które słu 
żyło im za podstawowe opar­
cie ich polityki wojennej, 
straciło skuteczność. Rozwój 
wydarzeń, który doprowadził 
7 czerwca w Korei do poro­
zumienia w sprawie jeńców 
wojennych, stanowiącego 
przesłankę do rokowań o ró­
że jm, wywołany został prze­
de wszystkim pokojową inic­
jatywą Związku Radzieckie­
go. Związek Radziecki o- 
świadczył ponownie, że w 
chwili obecnej nie ma takich 
zagadnień międzynarodo­
wych, których nie można by 
rozwiązać w drodze pokojo­
wej.

Rośnie strach agresorów 
imoeriailstycznych 
przed pokojem

Związek Radziecki zadeklaro­
wał w szczególności bezwzględ­
ną gotowość rozwiązania w dro­
dze pokojowej problemu nie­
mieckiego. Wszystko to przy­
czyniło się do wysunięcia na 
plan pierwszy sprawy Niemiec
— najdonioślejszego w chwili o- 
becnej problemu międzynarodo­
wego.

Odpowiada to słusznym pra­
gnieniom i interesom narodu nie 
mieckiego, który dzisiaj — w o- 
siem lat po wojnie — jest wciąż 
jeszcze rozczłonkowany i nie 
ma traktatu pokojowego. Naród 
niemiecki stwierdził również z 
zadowoleniem, że międzynarodo- 
wy ruch na rzecz pokojowego u- 
regulowania problemu niemiec­

kiego zyskuje coraz więcej zwo­
lenników.

W przeciwieństwie do tego ro­
śnie z każdym dniem strach naj­
bardziej agresywnych kół impe­
rializmu światowego, które oba­
wiają się, że może rzeczywiście 
dojść do rokowań, do porozumie 
nia na konferencji czterech mo­
carstw i do powszechnego od­
prężenia w sytuacji międzynaro­
dowej. Monopoliści zachodnio- 
niemieccy i ich przedstawiciel 
Adenauer zdają sobie sprawę, że 
pomyślne rokowania czterech 
mocarstw oznaczają całkowite 
fiasko ich koncepcji, obliczonej 
na długotrwały stan rozbicia 
Niemiec.

Adenauer
rozprawia obłudnie 
o jedności Niemiec

Aby zapobiec temu niebezpie­
czeństwu, podżegacze wojenni 
uciekli się do prowokacji. Do­
konali jej oni w chwili, gdy 
rząd Niemieckiej Republiki De­
mokratycznej podjął doniosłe 
kroki, które doprowadziły do 
tego, że porozumienie między 
Niemcami stało się łatwiejsze, i 
które rozładowały jeszcze bar­
dziej napięcie w sytuacji mię­
dzynarodowej.

Imperialistyczni podżegacze 
wojenni starają się obecnie 
przedstawić w fałszywym świe­
tle wypadki berlińskie z dnia 
17 czerwca br. Organizatorzy 
„dnia1* usiłują teraz usprawiedli 
wić się, zamaskować swoje ma­
chinacje i przedstawić te wyda­
rzenia jako zgodne z „wolą na­
rodu niemieckiego".

Jak wyobraża sobie w rzeczy­
wistości perspektywy dalszego 
rozwoju wydarzeń klika ade- 
nauerowska, która wciąż roz­
prawia obłudnie o jedności Nie­
miec, widać chociażby z oświad­
czenia jednego z najbliższych 
współpracowników Adenauera, 
posła do Bundestagu z ramienia 
CDU — dr. Schroedera: „Nie 
można uznać twierdzenia, że ist­
nieją rzekomo dwa równowarto­
ściowe obszary niemieckie. 
Niemcy — to republika federal­
na. Wszystkie inne obszary Nie­
miec stanowią odebrane teryto­
rium, które musi być zwróco­
ne**. Przedstawiciele amerykań­
skiej polityki siły uważają, że 
należy brać pod uwagę życzenia 
Adenauera. Również oni, mó­
wiąc wciąż w celach demago­
gicznych o pokoju, demonstrują 
wzmożoną aktywność, która 
zmierza do wywołania Jeszcze 
większego napięcia międzynaro­
dowego i do udaremnienia roz­
wiązania problemu niemiec­
kiego.

Naród niemiecki 
nie chce mleć 
do czynienia 
z prowokatorami

Nie dość, że Adenauer odmó­
wił wszelkich rozmów w spra­

Egipt żąda zniesienia
wszelkich rygorów wojskowych

wprowadzonych przez Anglików w taili
zaostrzoną sytuacją w strefie 
Kanału Sueskiego „władze nie 
miały innego wyjścia poza 
przekazaniem żołnierza z po­
wrotem dowództwu angiel­
skiemu, ponieważ Ismaili jest 
otoczone przez wojska angiel­
skie”.

Poruszając sprawo zniknię­
cia lotnika angielskiego Rig*- 
dena, która stała się bezpo­
średnim powodem obecnych 
wydarzeń w strefie Kanału 
Sueskiego, Salem powiedział: 
„Egipt nie podejmie żadnych 

[kroków, by odnaleźć Rigdc- 
na, jeżeli angielskie władze 
wojskowe nie cofną wykony­
wanych obecnie zarządzeń”. 

LONDYN (PAP)
Agencja Reutera donosi z 

Kairu, że wieczorem 15 lipca 
minister spraw zagranicz­
nych Egiptu Fawzi oświad­
czył, iż Egipt zażądał znie­
sienia wszelkich rygorów 
wojskowych, wprowadzonych 
w życie przez angielskie siły

MOSKWA (PAP)
Agencja TASS donosi z 

Kairu:
Prasa podaje, że Egipt wy­

stosował w dniu 15 lipca no­
tę protestacyjną, do rządu 
angielskiego przeciwko postę­
powaniu angielskich władz 
wojskowych w Ismaili.

Równocześnie w dniu wczo­
rajszym trwały w Kairze o- 
żywione rozmowy dyploma­
tyczne, związane z obecnym 
zaostrzeniem stosunków an- 
gielsko-egipskich.

Prasa donosi, że żołnierz 
angielski, który zbiegł z an­
gielskiego obozu wojskowego 
w strefie Kanału Sueskiego, 
zwrócił się do władz egip­
skich w Ismaili z prośbą o 
azyl. Żołnierz oświadczył, że 
nie chce powrócić do obozu. 
Jednakże władze egipskie 
przekazały żołnierza dowódz­
twu angielskiemu. Minister 
egipski Śalah Salem oświad-
czył, że w związku z obecną zbrojne w Ismaili.

wie zjednoczenia Niemiea i w 
sprawie traktatu pokojowego, a 
w konsekwencji wycofania 
wszystkich wojsk okupacyjnych 
z Niemiec; skierował on ponad­
to swych specjalnych pełnomoc­
ników do Waszyngtonu, aby 
przedstawić zachodnim mini­
strom spraw zagranicznych rze­
komą wolę narodu niemieckie­
go, to znaczy wolę Adenauera, 
że rozczłonkowanie Niemiec na­
leży utrzymać.

Adenauer nie przyjmuje, o- 
czywiście, propozycji porozu­
mienia ze strony Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej, nie 
mówi ani słowa o możliwości 
porozumienia z NRD w celu 
przeprowadzenia wyborów ogól- 
noniemieckich do zgromadzenia 
narodowego. Przeciwnie, na ze­
braniu przedwyborczym w Ko­
lonii Adenauer prowokacyjnie 
oświadczył: „Wyborca niemiec­
ki będzie musiał powziąć decy­

zję historyczną o znaczeniu świa 
towym: czy Niemcy mają kon­
tynuować swą politykę współ­
pracy z zachodem, zjednoczenia 
Europy przeciwko wschodowi. 
Od poparcia amerykańskiego — 
które pozostaje w ścisłym związ­
ku z losami integracji europej­
skiej, zale^ istnienie Europy. 
Bóg postawił przed Niemcami 
zadanie ocalenia Europy zachód 
niej i zachodniego chrześcijań­
stwa**.

Wydarzenia z 17 czerwca br. 
pokazały, co rozumie Adenauer 
przez ocalenie zachodniego 
chrześcijaństwa. Ale naród nie­
miecki nie chce mieć do czynie­
nia z gangsterami, bojówkarza- 
mi i prowokatorami. Chce on 
spokojnie pracować w zjedno­
czonych, miłujących pokój, de­
mokratycznych Niemczech. Pra­
gnie on, by zawarto wreszcie 
traktat pokojowy i by wszystkie 
wojska okupacyjne zostały wy­
cofane.

średniorolny Walenty Maj­
chrzak z Nowej wsi Królew­
skiej odstawił w dniu 16 bm. 
do punktu skupu we Wcześ­
ni 600 kg, a Czesław Badow­
ski z gromady Strzałkowo 
(pow. Września) sprzedał 
państwu 35 kwintali zboża. 
Tak Majchrzak jak Badowski 
resztę należności w plano­
wym skupie odstawią w na­
stępnym tygodniu.

Roczny plan odstawy zbo­
ża w granicach od 100 do 
165°/o wykonali m. in. nastę­
pujący gospodarze indywi­
dualni: Jan Piekarski i Józef 
Kozak z gromady Maszewo 
oraz Stanisław Szianga z gro 
mady Antonowy w pow. cho 
dzieskim, Zenon Balcer z Czer 
mina, pow. Jarocin, Franci­
szek Gowarzewski z Rado- 
mierza, pow. Wolsztyn, wdo­
wa Stanisława Jakubowicz z 
Sowinek pow. Śrem i Antoni 
Wróbel z Mosiny.

Spółdzielcy z gromady O 
gardy, w powiecie Strzelce 
Krajeńskie (woj. zielonogór­
skie) odstawili w dniu 15 bm. 
do punktu skupu 7 ton żyta

Nowe zwycięstwo 
budowniczych komunizmu
(Dokończenie ze str. 1)

jeszcze lepiej wyposażone w 
sprzęt techniczny niż w 1952 r. i

W kołchozach 1 sowchozach 
zwiększyło się pogłowie zwierząt 
gospodarskich.

IV. Wzrósł przewozów 
w transporcie

kolejowym i wodnym
Ogólny plan przeciętnego 

dziennego załadunku w transpor 
cle kolejowym wykonany został 
w pierwszym półroczu 1953 r. w 
100,8 proc. Komunikat stwier­
dza dalej, że w pierwszym pół­
roczu 1953 r. przewóz towarów 
zwiększył się — o 22 proc. W 
transporcie samochodowym — o 
przeszło 1S proc, w porównaniu 
z pierwszym półroczem 1952 r., I
V. Wzrost budownictwa 

inwestycyjnego
Inwestycje państwowe wy* 

niosły w pierwszym półroczu 
1953 r. łącznie 104 procent w 
porównaniu z pierwszym 
półroczem 1952.

Komunikat stwierdza, że w 
pierwszym półroczu 1953 r. 
prowadzono na wielką skalę

budowę mieszkań, szkół, in- I tym również szkół dla mło
stytucji ochrony zdrowia, 
przedszkoli, żłobków, obozów 
pionierskich, kin oraz innych 
instytucji kulturalno-byto- 
wych.

dzieży robotniczej i wiejskiej, 
była w bieżącym roku o 18 
procent większa, niż w roku 
ubiegłym. Liczba absolwen­
tów szkół średnich i osób, 
które uzyskały świadectwo 
dojrzałości, zwiększyła się o 
37 proc.

Sami chadecy 
w rządzie 
de Gasperiego

VI. Rozwój 
obrotu towarowego

W pierwszym półroczu 1953 r.
— podaje komunikat — trwał 
dalszy rozwój handlu radziec­
kiego. Na gruncie nowych suk­
cesów, osiągniętych w dziedzi­
nie produkcji przemysłowej i 
rolnej, dzięki podniesieniu wy­
dajności pracy 1 obniżeniu ko­
sztów własnych produkcji, rząd 
dokonał z dniem 1 kwietnia 1953

nowej — szóstej z kolei, po 
zniesieniu systemu kartkowego

— zniżki państwowych cen deta­
licznych artykułów spożywczych 
i towarów przemysłowych. Zniż­
ka cen przyczyniła się do dal­
szego umocnienia rubla radziec­
kiego, do wzrostu jego siły na­
bywczej 1 dalszego zwiększenia 
ilości towarów nabywanych 
przez ludność.

W 1953 r. rząd wytyczył nowe 
zadania w zakresie wytworze­
nia i dostarczenia na sprzedaż 
ludności dodatkowych towarów 
powszechnego użytku na łączną 
sumę przeszło 20 miliardów ru­
bli.

Komunikat wskazuje, że w 
pierwszym półroczu 1953 r. 
sprzedano m. in.: mięsa i prze­
tworów mięsnych o 30 proc, wię­
cej aniżeli w pierwszym półro­
czu 1952 r., masła o 26 proc., cu­
kru o 25 proc., wyrobów cukier­
niczych o 13 proc.

Spośród towarów przemysło­
wych. zwiększyła się najwydat­
niej sprzedaż następujących to­
warów. tkanin bawełnianych — 
o 14 proc., tkanin jedwabnych — 
o 34 proc., odzieży — o 29 proc., 
obuwia skórzanego — o 24 proc., 
mebli — o 34 proc., odkurzaczy 
— o 32 proc., aparatów telewi­
zyjnych — trzykrotnie. Samo­
chodów osobowych sprzedano 
ludności o 72 proc, więcej, nłż 
w pierwszym półroczu 1952 ro­
ku, motocykli — o 33 proc, wię­
cej i rowerów — o 13 proc.

RZYM (PAP)
Jak już donosiliśmy, de Gas- 

peri utworzył w środą wieczo­
rem swój nowy rząd, w którym 
objął ponownie,/prócz stanowi­
ska premiera, stanowisko mini­
stra spraw zagranicznych. Więk­
szość tek przypadła bądź człon­
kom poprzedniego rządu de Gas- 
peri‘ego, bądź też politykom cha­
deckim, którzy pełnili funkcje 
ministerialne w jego dawnych 
gabinetach (obecny rząd de Gas- 
peri‘ego jest jego ósmym z‘ko­
lei rządem we Włoszech powo­
jennych). Pozostałe teki otrzy­
mali inni działacze chrześcijań­
skiej demokracji. W obecnym 
rządzie de Gasperi*ego zabrakło 
Scelby, który jako minister 
spraw wewnętrznych, „odzna­
czył się** swoją polityką repre­
sji i „organizowania** wyborów 
De Gasperi nie chciał tym ra 
zem dać Scelbie teki ministra 
spraw wewnętrznych jako szcze­
gólnie skompromitowanemu po­
litykowi, zaproponował mu na­
tomiast tekę ministra obrony 
Stanowisko ministra spraw we­
wnętrznych w nowym rządzie 
de Gasperi‘ego zajął przedstawi 
ciel tzw. „lewicy** chadeckiej 
Fanfani, znany ze swej demago­
gicznej frazeologii. De Gasperi 
spodziewa się, że obecność Fan 
fani*ego w rządzie dopomoże mu 
do uzyskania votum zaufania, a 
to dzięki ęwentualnemu wstrzy­
maniu się od głosu prawicowych 
socjaldemokratów. Sam Scelba 
zaprotestował przeciwko nomina 
cji FanfanFego i zrezygnował w 
ogóle z udziału w gabinecie. — 
Ministrem obrony został prof. 
Giuseppe Codacci - Pisanelli — 
jeden z nowych członków gabi­
netu.

VII. Zwiększenie liczby 
robotników i urzędników 

oraz wzrost 
wydajności pracy

Liczba robotników 1 urzęd­
ników zatrudnionych w go­
spodarce narodowej ZSRR w 
końcu pierwszego półrocza 
1953 r. zwiększyła się w po­
równaniu ze stanem z końca 
pierwszego półrocza 1952 r. 
o 1.150 tysięcy osób.

W roku 1953 podobnie jak 
w latach ubiegłych w kraju 
nie było bezrobocia.

Wydajność pracy robotni 
ków zatrudnionych w prze­
myśle wzrosła w pierwszym 
półroczu 1953 r. o 5 procent 
w stosunku do pierwszego 
półrocza 1952 r.

VIII. Budownictwo 
kulturalne 

i ochrona zdrowia
Liczba młodzieży uczęszcza 

Jącej do szkół średnich, w

Spółdzielcy i chłopi indywidualni
■ wykonują

patriotyczny oMązek
Naładowane zbożem, pięknie 
przystrojone transparentami 
i flagami o barwach narodo­
wych wozy spółdzielcze zrobi­
ły duże wrażenie. Ludność 
miasteczka witała rolników 
radośnie, nie szczędząc okla­
sków i wiwatów.

Ponadto w ramach plano­
wego skupu odstawiły zboże 
następuj ące spółdzielnie: 
Przysieka, w pow. chodzie- 
skim — 10 ton, Belęcin — 6 
i Ruchocice w pow. wolsztyń- 
skim — 2 tony, Gronowo . w 
pow. kościańskim — 6,5 tony, 
Podstolice w pow. chodzie- 
skim — 6 ton, Ocieszyn, w 
pow.. obornickim z7,5 tony, 
Polesie i Pławce w pow. 
średzkim po 15 ton, a Spół­
dzielnia Piotrków w pow. ka­
liskim wykonała wczoraj ca­
łoroczny plan odstawy zboża.

Jako wzór dla wszystkich 
może służyć Spółdzielnia Pro­
dukcyjna Zaborowo w pow. 
.wolsztyńskim. Jak donosi nasz 
korespondent, spółdzielnia ta 
już w dniu 15 bm. wykonała 
całoroczny plan odstawy zbo­
ża i uiściła w całości podatek 
gruntowy. Obecnie spółdzielcy 
w ZaborowAe wraz z rodzina­
mi pracują Intensywnie nad 
wykończeniem budowy nowo­
czesnej chlewni, tak, aby w 
niedzielę, 19 bm. oddać ją do 
użytku.
Oto przykłady zrozumienia 

obowiązków obywatelskich 
wobec państwa i klasy robot­
niczej , oto realne zacieśnia­
nie spójni gospodarczej mię­
dzy wsią a miastem, (wł)

TABELA WYGRANYCH
I dzień ciągnienia III rzutu
Wygrana zł 20.000 padla na nr 

77 448.
Wygrane po zł 10.000 padły na 

nr nr 28 099, 42 971, 69 371, 70 460. 
88 093.

Wygrane po zł 5.000 padły na 
nr nr 4 894, 24 060, 36 622, 37 764, 
60 621, 100 198.

Wyższe uczelnie l szkoły 
techniczne kończy w b eżą- 
cym roku ponad 500 000 mło­
dych specjalistów, włącznie 
z tymi, którzy studiowali w 
drodze korespondencyjnej.

W pierwszym półroczu 
1953 r. polepszała się i roz­
wijała nadal opieka lekarska, 
z której ludność ZSRR korzy 
sta, jak wiadomo, bezpłatnie.
Około 20 milionów osób sko­
rzystało z urlopów, przyzna- 
wanych corocznie wszystkim 
robotnikom i urzędnikom 
przy zachowaniu płac.

Wzrost gospodarki narodo­
wej l kultury w pierwszym 
półroczu 1953 r. — podkreśla 
w zakończeniu komunikat — 
jak również wyniki wykona 
nia planu za lata 1951 i 1952 
świadczą o tym, że wykona­
ne są pomyślnie zadania wy- 
tyczone w dyrektywach XIX 
Zjazdu Partii w sprawie plą 
tego pięcioletniego planu roz 
woju ZSRR na lata 1951 —f 113 824^ 
1955,

Wygrane po 2.000 zł padły na
nr nr 5944, 6177, 8720, 14 989,
17 324, 20 134, 21115, 28 881,
29 090, 32 284, 33 479, 46 755,
49 879, 50 174, 52 904, 53 060,
53 544, 64 290, 65 331, 66 403,
67 868, 70 196, 70 947, 75 395,
76 283, 81 786, 86 538, 99 544,
107 474, 109 983, 112 364, 116 936.

Wygrane po zł 1.000 padły na
nr nr: 1166, 1638, 2294, 6553,

12 252, 12 612, 13 944, 14 284,
16 455, 17 333, 20 426, 26 728,
29 802, 31155, 40 397, 40 912,
41196, 41 520, 43 184, 45 058,
45 085, 46 215, 47 519, 49 303,
51 306, 53897, 58 553, 61 331,
62 758, 64 654, 67 378, 76 154,
77 966, 82 728, 83 919, 90 341,
94 518, 98 129, 98 644, 100 521,

103 717, 104 765, 106 197, 107 608,
109 105, 110 603, 110 955, 112 320,

i 113 824, 116 618, 117 676, 117 813,
i 117 916.

Statystyka „kulturyn

w zachodnio-niemieckim 
mieście jfagen, 208 

dzieci poniżej łat 14 sta­
wało w ciągu 1952 roku 
przed sądem dla prze­
stępstw kryminalnych. Po­
dobnie dzieje się w Duis­
burgu i w szeregu innych 
miast zachodnio-niemiec- 
kich. Przyczyn tego zja­
wiska szukać należy w nę­
dzy, w braku opieki socjal­
nej i w chronicznym zale­
waniu kraju literaturą 
brukową. W Adenauerii 
prosperuje obecnie z górą 
400 wydawnictw od podob­
nej „literatury”. W seryj­
nych wydawnictwach bro­
szurowanych ukazuje się 
aktualnie 20 tasiemcowych 
romansów miłosnych, 18 
sensacyjnych romansów 
kryminalnych oraz 19 pe­
riodyków propagujących 
nudyzm oraz inne atlan­
tyckie obyczaje:'

W jednym z memoran­
dów, dotyczącym syt. acji 
dzieci w państwie bonn- 
skim — rodzice, duchow­
ni lekarze, artyści oraz 
nauczyciele, zwracając się 
do ogółu ludności Niemiec

zachodnich piszą w ten 
sposób:

przerażeniem patrzy­
my, jak przy pomocy lite­
ratury brukowej rozbudza 
się wśród dzieci nieludz­
kie instynkty i jak spro­
wadza się je na drogę 
chamstwa, brutalności i 
występku.”

*
Osławiona pomoc i do­

brodziejstwa płynące z ty­
tułu opieki i pomocy at­
lantyckiej kieror'^-- m 
wyłącznie na odbudowę 
odwetowej armii zachod­
nio - niemieckiej. Właśnie 
pod tym kątem traktuje 
się również problem „wy­
chowania” młodzieży. Nic 
więc dziwnymi, że w tzw. 
„armii europejskiej”, wy­
pada jeden „wychowawca” 
na pięciu rekrutów, pod­
czas gdy w podstawowych 
szkołach zachodnio - nie­
mieckich na 50 uczniów 
przypada tylko jeden na­
uczyciel!

Jak przystało na kosza­
rową kulturę!

MAK



na trasie raidu
szlakiem PKWN

Raid kolarski zorganizowa­
ny dla uczczenia IX rocznicy 
PKWN oraz IV Światowego 
Festiwalu Młodzieży i Studen­
tów w Bukareszcie zgromadził 
na starcie 500 kolarzy-lury- 
stów z wszystkich stron kra­
ju.

Start nastąpił w Chełmie po 
uroczystym wciągnięciu flagi 
przed budynkiem PRN, gdzie 
w pamiętnych dniach lipca 
1944 roku mieścił się Polski 
Komitet Wyzwolenia Narodo­
wego.

8 drużyn walczy
o Puchar Miast

Mistrzostwa w hokeju ziem­
nym na szczeblu wojewódzkim 
zostały niemal ukończone. Jedy’- 
nie w okręgu poznańskim mi­
strzostwa są jeszcze w toku. Ta­
bela rozgrywek wygląda nastę­
pująco: Spójnia 24 pkt„ Kole­
jarz (Gn.) 23 p., Stal 22 p., Og­
niwo 18 p., Kolejarz (Pz) 17 i na 
dalszych miejscach Kolejarz 
(Środa), Budowlani, Start i AZS.

Do ostatniej kolejki spotkań w 
dniu 26 bm. staną drużyny: Spój 
nia — Start, AZS — Ogniwo, 
Kolejarz (Gn.) — Kolejarz (Pz) 
i Stal — Budowlani.

*
Przerwa tygodniowa spowodo­

wana została rozpoczęciem roz­
grywek o Puchar Miast, w któ­
rych uczestniczy 8 zespołów. W 
Poznaniu zmierzy się w niedzie­
lę reprezentacja Poznania z Byd 
goszczą, repr. Gniezna walczyć 
będzie u siebie z Gdańskiem, w 
Siemianowicach reprezentacja 
tego miasta ze Stalinogrodem i 
Warszawa z Wrocławiem na Ślą­
sku.

Warszawa reprezentowana jest 
przez AZS, Wrocław przez 
OWKS, prawie w całości złożo­
ny z byłych zawodników okrę­
gu poznańskiego.

Na podstawie obserwacji po­
czynionych podczas ostatnich 
rozgrywek o mistrzostwo okrę­
gów należy przypuszczać, że wal 
ka o pierwsze miejsce rozegra 
się między Gnieznem, Wrocła­
wiem i Poznaniem, przyczym 
swe ważkie słowo dorzucić mo­
że zespól Siemianowic.

Barw Poznania w pierwszym 
meczu tego turnieju bronić bę­
dą: Górny (Kasztelan) w bram­
ce, Siankiewicz, Adamski w o- 
bronie, Jankowski, Kucharski, 
Czarnecki w pomocy, Walczak, 
Śruba, Widziński, Warszał i Ro­
gowski, Za wyjątkiem Czarnec­
kiego z Budowlanych pozostali 
— to zawodnicy Stal, i Koleja­
rza.

Sportowcy Poznania
w dniu Święta Odrodzenia

Bogaty cykl imprez sportowych przewiduje program 
w Pozuiamu w dniu Święta Odrodzenia.

W dniu tym wyjdą na boiska i tory masy zawodni­
ków, wśród których zobaczymy również najwybitniej­
szych wyczynowców.

Centralne imprezy w Poznaniu ro®poczną się jedno­
cześnie o godz. 15 w pięciu miejscach.

Trzy ciekawe mecze 
w Gołęcinie

Na pięknym stadionie 
Gwardii w lasku na Golęci- 
nie, po konkurencjach lekko­
atletycznych, rozegrany zo­
stanie mecz koszykówki męż­
czyzn między ligowymi dru­
żynami Stali i Kolejarza. Oba 
składy wystąpią ze swymi 
czołowymi zawodnikami.

Również ciekawie zapowia­
da się spotkanie koszykarek 
Poznania, Gwardii i Koleja­
rza. •

Miłośnicy piłki nożnej z za­
interesowaniem oczekują 
meczu reprezentacji Pozna­
nia z reprezentacją woje­
wództwa.

Oto składy walczących zespo­
łów:

POZNAft — Krystkowiak 
(Paczkowski), Sobkowiak, Tar-

Czwartek
u lekkoatletów 
i kolarzy

Wielkim zainteresowaniem cie­
szyły się czwartkowe imprezy 
lekkoatletów i kolarzy.

Z wyczynowców wyróżnili się 
Betting i Czabajski z leszczyń­
skiej Gwardii, z których pierw­
szy tym razem pokonał Czabaj- 
skiego w biegu australijskim. 
W biegach na 2000 m z doga­
nianiem startowało wielu mło­
dych kolarzy również z LZS-ów 
na rowerach turystycznych.

Z wyników, jakie uzyskano w 
tym dniu notujemy: 5000 m Al- 
gusiewicz (Stal) 16.24,8 (rek. ży­
ciowy), skok w dal Biliński 
(AZS) 6.11 m, 100 m Jankowski 
(St.) 11,9, 200 m Preiss (Stal) 
24.9, dysk — Dutkiewicz (Stal) 
37.17 m.

Krystyna Nowaczyk (Kolejarz) 
skoczyła w dal 4.43 m. (p)

ka, Saąfczyk, Słoma, Chudziak, 
Kurzawa (Budowlani), Anioła, 
Kajdasz, Witczak, Deska.

WOJEWÓDZTWO: Sobkowiak 
(Kol. Leszno), Maerz (Spójnia 
Gniezno), Lepka (Leszno), Wró­
blewski (Gw. Kalisz), Heinsch 
(Leszno), Jankowski (Leszno), 
Hellman —(Gw. Kalisz), Tasza- 
rek (Spójnia Luboń), Psikus 
(Kępno), Lewandowski (Kalisz), 
Kuchnicki (Gw. Kalisz), Janko- 
wiak (Leszno).

U przyszłych asów 
przestworza

Dla wielbicieli sportów lot­
niczych przygotowuje się w 
Parku im. J. Stalina na So- 
łaczu atrakcyjny pokaz mo­
deli latających o rozpędzie 
silnikowym oraz skoki z wie­
ży spadochronowej również 
dla widzów.

Na Rusałce, Jeziorze Mai* 
fańskim i Pływalni Miejskiej

Na Jeziorze Maltańskim 
odbędą się mistrzostwa woje­
wódzkie wioślarzy, w których 
uczestniczyć będą reprezen­
tanci wszystkich zrzeszeń w 
konkurencjach męskich i ko­
biecych. Na starcie stanie 
226-wioślarzy m. in. zawodni­
cy Kalisza i Piły.

Na pływalni Miejskiej przy 
ul. Niestachowskiej odbędą się 
mistrzostwa okręgu poznańskie­
go w skokach, wyścig sztafet 
oraz mecz piłki wodnej mistrza 
Spójni z reprezentacją Pozna­
nia. Program ten uzupełnią po­
kazy gimnastyczne, wolne, na 
przyrządach oraz piramidy.

Atrakcyjnie zapowiada się 
program na jeziorze Rusałka, 
który przewiduje zawody kaja­
kowe o puchar przechodni ZS 
Budowlani w konkurencjach ko 
biecych 1 męskich.

Teatry
OPERA — g. 19 „Je­

zioro łabędzie", po­
niedziałek — nie­
czynna, wtorek — 
„Traviata“, środę — 
nieczynna, czwartek 
„Jezioro łabędzie", 
piątek — „Tosca", 
sobota — „Don Pas- 
ąuale", niedziela — 
„Jezioro łabędzie".

Kina
APOLLO — g. 11 „Tor 

pedowiec nieugięty" 
radź., g. 14, 16, 18 i 
20 „Zagubione melo- 
die‘* austr.

BAŁTYK — g. 12 „Ma­
ły partyzant" czeski, 
g. 14, 16, 18.15 i 20.30 
„Ślubujemy", i „X 
Mistrzostwa Europy 
w Boksie".

MUZA — g. 10 i 12 „A- 
liszer Nawoi", g. 14, 
16, 18 i 20 „Dumna 
królewna" czeski.

RIALTO - g. 10 i 12 
„Kwiat miłości" ra­
dziecki, g. 14 „Bajka 
o rybaku i rybce", 
g. 16, 18 i 20 „Akcja 
B" czeski.

LETNIE — g. 10 i 11 
program dla najnsłod 
szych, g. 15, 17 i 19 
„Parada natrętów" 
francuski.

PIAST — g. 16, 18 i 20 
„Taras Szewczenko" 
radź.

PUSZCZYKOWO — g. 
20 „Biały kieł" radź.

DWORCOWE — g. od 
15 — 3 filmy doku­
mentalne.

FOTOPLASTIKON — 
g. 10 — 22 „Tatry" 
I część.

WyOawy
ZW ART PLAST.. 27 

Grudnia 4 „Wystawa 
rysunków artystów- 
plastyków — Łysia­
ka, Komorniczaka i 
Sandorskiego" (g. 9 
do 18).

CBWA al. Marcinków 
sklego 28 — „Wystr 
wa prac Eugeniusz 
Gepperta" (g. 10—K

Dom Książki — Kłuł 
TPP-R, ul. Ratajcz; 
ka 37 — „Wystawa 
książki technicznej i 
zawodowej (g. 11—19)

GO-GP/lfkltlA
MUZEUM NARODO­

WE. al. Marcinkow­
skiego „Ruch robot­
niczy w Poznań- 
skiem", g. 10—19

MUZEUM PRZYROD­
NICZE, ul. Zwierzy­
niecka — „Życie Bał 
tyku" i „Dzieje Zie­
mi" — wystawa ge­
ologiczno - paleozo- 
ologiczna (g. 9—16).

MUZEUM ARCHEO­
LOGICZNE. A Lam 
pego 27/29 — (g. 10 
do 14).

Radio
Program II —

Fala Poznania 249 m
Wiadomości:

6, 7. 8, 17, 21, 23.50.
Muzyka:

6.05, 7.10, 8.15 — po­
ranna, 8.20 — baleto 
wa, 8.35 — rozryw­
kowa, 8.55 — miłośni 
kom pięknej muzyki, 
10.50 — mozaika mu­
zyczna, 12.15 — po­
ranek symfoniczny.
13.30 — koncert or­
kiestry rozgłośni 
szczecińskiej P. R-. 
14.25 (P) — ludowa.
16.30 (P) — Poznań­
skie Imprezy Muzycz 
ne — koncert forte­
pianowy Roberta 
Schumanna, 17.15 — 
koncert orkiestry roz 
głośni wrocławskiej 
FR, 19 — muzyka,
19.30 — melodie ta­
neczne, w wykona­
niu zespołu instru­
mentalnego, 20 —
koncert chopinow­
ski, 21.30 taneczna, 
22.40 — rozrywkowa,* 
23.10 — koncert IV 
fortepianowy g-moll.

Audycje inne:
9.25 — wieś tańczy i 
śpiewa, 9.40 — dla 
dzieci, 9.55 — skrzyń 
ka ogólna PR. 10.10
— poezja i muzyka, 
10.40 — sylwetki u-
zonych, 11.10 — ..5:0 

dla młodości". 11-40
— skrzynka Wszech­
nicy Radiowej. 11-52 
(P) — z cyklu: „Po-

znajemy świat". 
12.04 — przegląd cza 
sopism, 13.15 — syg­
nały festiwalowe, 
14.10 (P) — skrzynka 
ogólna rozgłośni po­
znańskiej nr 303, 
14.20 (P) — głos ma 
sołtys Kaczmarek, 
14.40 (P) — radiowe 
pigułki, 15.15 dla 
dzieci, 16 — co przy­
noszą nowe „Proble­
my", 16.15 (P)— lite­
racka, 17.55 — chwi­
la poezji, 18 — słu­
chowisko pt. „Rodo­
wód mego przyjacie­
la", 19.10 — literac­
ka, 20.30 — na fali 
humoru i satyry,
21.15 — felieton, 
21.25 — na strażnicy.

Sport:
22— wiadomości spor 
towe z całej Polski, 
22.30 (P) — wiado­
mości sportowe.

Poniedziałek 20 VII

Teatry
DPERA — nieczynna
PAŃSTW. TEATR W

KALISZU:
Drezdenko — „Paję­
czyna"

ZESPÓŁ ESTRADO­
WY „ARTOSU“ z 
Poznania:
Lubień, pow. Włocła­
wek — „Wesołe spot­
kanie"

Kina
APOLLO — g. 16, 18 i 

20 „Zagubione melo­
die" austr.

BAŁTYK — g. 14. 16,
18.15 i 20.30 „Ślubu 
jemy" i „X Mistrzo­
stwa Europy w Bok­
sie".

MUZA — g. 16, 18 i 20 
„Dumna królewna"

RIALTO - g. 16, 18 i 
20 „Akcja B‘* czeski

LETNIE - g. 15, 16, 
17. 18, 19 filmy do­
kumentalne. g. 20 — 
„Wesołe kumoszki z 
Windsoru"

DWORCOWE — od g.
15 do 3 — filmy do­
kumentalne

FOTOPLASTIKON — 
g. 10—22 „Tatry", I 
część.

Radio

Program II —
Fala Poznania 249 m

Wiadomości:
5.05, 6.30, 7.55, 12.04, 
17, 18.45 (P), 21, 23,50

Muzyka:
5.20, 6.15, 6.45, 6.50,
7.20 — poranna, 12.15 
na swojska nutę, 13
— koncert rozrywko 
wy, 13.40 — utwory 
fortepianowe, 14.10 — 
popularna muzyka 
symfoniczna, 14.40 — 
utwory kompozyto­
rów polskich. 15.10 — 
chwila muzyki, 15.15
— kwadrans walców,
16 (P) — koncert mu 
zyki organowej, 16.20 
(P) — koncert z u- 
działem solistów,

,17.15 (P) — rozryw­
kowa i taneczna, 18
— rozrywkowa, 18.30, 
18.55 (P) — chór roz­
głośni poznańskiej 
pod dyr> Lubomira 
Szopińskiego. 19.10 — 
koncert solistów.
20.20 — koncert kra­
kowskiej orkiestry i 
chóru PR, 21.36 —
taneczna. 22.20 opera 
„Verbum Nobile", 
23.34 — taneczna.

Audycje inne:
11.45 — głos mają ko 
biety, 12.45 — dla 
wsi, 15.30 — dla dzie­
ci, 17.50 (P) — radio­
słuchacze o audy­
cjach. 19.30 — muzy­
ka i aktualności, 20
— literacka, 20.50 (P)
— z doświadczeń 
POM-ów, 22 — wier­
sze Majakowskiego.

Sport:
21.26 — wiadomości
sportowe.

Szermiercze
mistrzostwa
świata

Pierwszą konkurencją szer­
mierczych mistrzostw świata, 
odbywających się w Brukseli, 
był turniej drużynowy we flo­
recie męskim. Po walkach eli­
minacyjnych do finału zakwa­
lifikowały się: Francja, Węgry, 
Włochy i Belgia.

W meczu o trzecie miejsce 
Węgry pokonały Belgię 9:6. 
Najlepszym zawodnikiem dru­
żyny węgierskiej był Palocs, 
który wygrał wszystkie cztery 
walki. Węgry zajęły więc osta­
tecznie trzecie miejsce, a Bel­
gia czwarte.

*
Wczoraj rozpoczął się turniej 

indywidualny we florecie mę­
skim z udziałem 53 szermierzy, 
wśród nich reprezentanta Pol­
ski Rydza.

Polak w eliminacjach o wej­
ście do */8 finału wylosował 6 
następujących przeciwników: 
Spalino (Włochy), Manet (Bel­
gia), Casmir (Niemcy zach.), 
Bacchus (Australia), Mosman 
(Holandia) i Gaspere (Jugosła­
wia). Do ł/8 finału wchodzi 4 
zawodników. Półfinały i finały 
odbędą się w dniu dzisiej­
szym. Również w niedzielę ro­
zegrany zostanie turniej dru­
żynowy we florecie kobiet.

Gwardia sięga
po tytuł mistrza

Zaległe spotkanie piłkarskie o 
mistrzostwo poznańskiej ligi 
międzywojewódzkiej pomiędzy 
rywalizującymi o awans do kla­
sy wyższej drużynami szczeciń­
skiej i kaliskiej Gwardii zakoń­
czyło się pewnym sukcesem pro­
wadzącej w tabeli drużyny 
Szczecina.

Jedenastka szczecińska wygra­
ła mecz pewnie i zdecydowanie 
5:2, zapewniając sobie już w 
pierwszej połowie zwycięstwo, 
prowadząc 4:0. Po zmianie stron 
kaliszanie zdołali zniwelować 
swoją porażkę przez zdobycie 
dwóch bramek.

Gwardia (Szczecin), po cen­
nym dla niej zwycięstwie nad 
swym najgroźniejszym rywalem 
ma przewagę trzech punktów i 
może na ogół spokojnie czekać 
zakończenia rozgrywek, by z 
kolei, z nowymi siłami przystą­
pić do spotkań o awans do II 
ligi. (P)

Pierwsze zboze dla Pansfwa

Spółdzielcy z Oóotzysk Starych
dostarczyli już 18 ton żyta

W południe 15 lipca na placu 
przed Gminną Spółdzielnią 
„Samopomoc Chłopska" w 
Czempiniu, gdzie mieści się 
punkt skupu, było jeszcze pu­
sto. Pod rampą magazynu sta­
ła tylko jedna platforma trak­
torowa załadowana workami. 
To spółdzielcy z Oborzysk Sta­
rych dostarczyli pierwsze zbo­
że dla państwa.

Żniwa w pełni, żyto już sko­
szone, gdzieniegdzie wyrasta­
ją sterty. Dużą część zboża młó 
cą rolnicy wprost z mendli. Po 
goda jest jednak kapryśna. 
Przeszkadza co chwilę deszcz. 
Ponadto trzeba czym prędzej 
kosić jęczmień, pszenicę i 
owies. Dlatego przed magazy­
nem Gminnej Spółdzielni wi­
dzimy tylko jedną platformę. 
Za kilka dni, gdy pogoda się 
ustali, będą tutaj całe szeregi 
przyczepek traktorowych i wo­
zów chłopskich. Wszystkie gro 
mady bowiem podjęły zobo­
wiązanie przedterminowej do­
stawy zboża.

Spółdzielcy z Oborzysk są 
pierwsi w dostawie —powiada 
kierownik punktu skupu ob. 
Kmiecik — pierwsi chcą wy­
konać swć0 obowiązek wobec 
państwa.

Ob. Jan Sikora jest prze­
wodniczącym spółdzielni już 
trzy lata. Przedtem praca szła 
nieco opornie, brak było ludzi 
i dobrej organizacji. Ale to na­
leży do przeszłości. Dzisiaj 
spółdzielnia jest jedną z pierw 
szych w gminie.

— Na naszych polach — opo 
wiada Sikora — kosi kombajn 
z POM-u w Kurzej Górze. 
Przyjazd kombajnu był dla 
nas wielkim wydarzeniem. O 
tym, jak on pracuje, wiedzieliś 
my tylko z opowiadań i opi­
sów. Toteż chłopi z całej gro­
mady wyszli zobaczyć. Ależ to 
sprytna maszyna! Ani się czło­
wiek obejrzał, a już mechanicy 
podawali pierwsze pełne worki 
na wozy. Tak kosić, to rozu­
miem. Ile przez to można za-* 
oszczędzić czasu i pracy ludz­
kiej! I dlatego mogliśmy od 
razu odstawić pierwsze zboże 
do punktu skupu. Wczoraj 
przywieźliśmy 6 ton, dzisiaj do 
starczymy jeszcze 12, bo kom­
bajniści dobrze się zwijają. My, 
spółdzielcy chcemy się pań­

Pracownicy poszukiwani

Zbożowców z praktyką na stanowiska kier. mag. 
i magazynierów zatrudnią natychmiast w Pozna­
niu i na terenie województwa Poznańskie Okrę­
gowe Zakłady Zbożowe „PZZ" w Poznaniu. — 
Zgłoszenia: ul. Ratajczaka 44 (gmach Arkadii), 
I ptr., pokój 9, Sekcja Personalna. K1458
Inżynierów, techników, majstrów, wysokokwali­
fikowanych monterów zatrudni natychmiast Lu­
belskie Zjednoczenie Instalacji Przemysłowych 
w Lublinie, ul. Wesoła 21/23. — Wynagrodzenie 
według siatki płac w budownictwie. Mieszkania 
zapewnione. > K1533
Wykwalifikowanego referenta zaopatrzenia samo­
chodowego i kierownika ochrony przeciwpożaro­
wej poszukuje Przedsiębiorstwo Transportowe. 
Zgłaszać się: Poznań, pl. Wolności 4, IV ptr.

K1531

Kupno
Kupujemy nakrętki różnych 
rozmiarów. Warszawa, Falęe- 
ka 5.________________ K1455

Samochód osobowy kupię, na­
wet nieuruchomiony lub nie­
kompletny. Fr. Gajewski, Za- 
kopane 4. __ ______ lOOOOp

Radio samochodowe, komplet­
ne, kupię. Oferty z podaniem 
ceny do Biura Ogłoszeń, Swier- 
czewskiego 3, dla 10256g.

Motorek przyczepny do małej 
łodzi kupię. Oferty z poda­
niem ceny do Biura Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. dla l02j>7g.

Maszynę do szycia kupię. — 
Oferty: Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3, dla 10352g.

Kupię domek z ogródkiem w 
okolicy Poznania. Może być 
do wyremontowania. Pośred­
nicy wykluczeni. Oferty: Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 10353g.
Krzyżaki do samochodu „Stey- 
er“, typ 50 kupię zaraz. — 
Zgłoszenia: Poznań, >el. 508-84, 
od godz. 8—10. 10364g

Samochód „Fiat" — „Simcę 
500“, może być niekompletny, 
kupię. — Oferty: Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3, dla 
10376g.
Każdą ilość znaczków Europy 
poczt jenieckich Woldenberg 
Murnau, firossborn, Neubran- 
denburg oraz 3 pierwsze to 
iny słownika Lindego kupię 
Adres wskaże Biuro Ogłoszeń 
Świerczewskiego 3, nr l0833p.

stwu odwdzięczyć za wszech­
stronną pomoc i opiekę, więc 
staramy się jak najprędzej wy 
konać swoje obowiązki.

* *•
Magazyn punktu skupu jest 

dobrze przygotowany na przy­
jęcie zboża. Wyczyszczony, wy 
bielony, wydezynfekowany.

Chłopi i spółdzielcy z gminy 
Czempiń pójdą w ślady Obo­
rzysk Starych. Wszyscy chcą 
bowiem być zwycięzcami we 
współzawodnictwie, (sz)

„Mówi
zwiadowca

Z-38"
„Halo, centrala? Mówi zwia i 

dowca Z-38, proszę połączyć 
mnie ze sztabem. Ale szybko, 
bo mam wiadomości rrrewe-

! lacyjne! Czy kwatermistrz 
! Dudl? Halo. Tu Z-38, zwia- 
i dowca. Fanie Dudl, jest! Zna 
j lazłem!! Wprost wymarzone 

miejsce dla sztabu. Pólko nie 
j duże, na uboczu, grunt lekki, 
j ziemniaczki smaczne i lekko-

strawne... Co? Czy spokoj- i 
i nie? Noga ludzka jeszcze na 
! tym pólku nie stanęła. Na- 
; sze wojsko, okupuje ziem- 
i niaki nieprzerwanie od mle- 
j siąca w ilości 20 sztuk na 
j każdym krzewie. Czy bez­

pańskie? Nic podobnego. Pól­
ko wcale nie jest bezpańskie. 
Ale właścicielka zachowuje 
się życzliwie, nawet palcem 
nie ruszy by nas przepędzić. 
Nie, z tej strony nic nam nie 
grozi, ona unika przeciw- 
stonkowych wystąpień zupeł­
nie świadomie i celowo. Skąd 
wiemy? Nie robi z tego ta­
jemnicy. Słyszano jak krzy­
czała do kierownika kolum­
ny (bo na sąsiednich polach - 
nasze forpoczty tępione są 
ustawicznie przez specjalne 
kolumny). Więc słyszano jak 
właścicielka krzyczała do kie 
równika kolumny: „Nio mnie 
to nie obchodzi! Od tego jest 
Prezydium Gminnej Rady 
Narodowej. Niech ono sobie 
niszczy stonkę!" Nie, nie, zu­
pełnie poczytalna. Tylko ro- i 
zumie pan, nasza. Co? 
Nadciągajcie natychmiast z i 
całym sztabem. Stąd będzie- ■ 
my wysyłać pionierskich o- 
sadników na cały powiat. Do j 
brze, podaję adres: gromada 
Ksaworów, gminy Dłusk, po- i 
wiat Września. Uwaga, lite- ! 
ruję nazwisko właścicielki: i 
Maria Rewers. Wy­
łączam się". (la)

Kupujemy stale

olej lniany i wosk pszczeli
SPÓŁDZIELNIA PRACY 
„Chemiczno-Drogistowska“ — Poznań, 
ul. Grunwaldzka 27, tel. 73-07 i 65-59.

KI 546

CHŁODNICĘ
do Horcha, typ 853 — 
wzgl. WYCINEK chłod­
nicy 55 X 55 X 10 
cm, spiesznie kupimy. 
Oferty: Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 
KI 547

Ostrzegamy
przed kupnem maszyny 
do liczenia Rhcinmetal 
nr 74 523.

Rejonowa Zbiornica Złomu 
w Poznaniu. 10370g

4 OGŁOSZENIA DROBNE Nauka
Kto wyuczy sierotę krawiec­
twa? —. Oferty: Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3, dla 
10355g.

Sprzedaż Lokale
Bobry (nutrie) hodowlane, 5 
do 15-miesięczne i zagrody, 
z powodu wyjazdu tanio sprze­
dam. Zwierzęta wysyłam ko­
leją. Oferty: Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 9925g.

Pieski — dobermany młode 
sprzedam. Poznań-Winogrady, 
Gromadzka 18. 10139g

Maszynę do szycia, krawiecką, 
tanio sprzedam. Poznań Ro­
kossowskiego 29, m. 17

10305g

Maszynę do szycia „Singer", 
gabinetową, sprzedam. Poznań, 
Rokossowskiego 29, m. 7 —

Student poszukuje pokoju u- 
meblowanego, najchętniej w 
centrum miasta. Warunki do 
omówienia. Oferty: Biuro 0- 
głoszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 9109g.

Pokój w Poznaniu, duży, I pię­
tro, zamienię na mieszkanie 
w Kaliszu. Oferty: Biuro 0- 
głoszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 10232g.

Korepetytora chemii — zakres 
szkoły średniej, potrzebuje za­
raz. Oferty: Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 10194g.

Trzymiesięczna, koresponden­
cyjna nowoczesna nauka księ- 
eowości Łódź 1 skrytka 163

K1427

Zguby
Pilnie poszukuję 1—2 pokoi 
z przynależnościami do re­
montu. — Oferty: Biuro 0- 
głoszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 10262g.

Zgubiono pozwolenia na pro­
wadzenie pojazdów mechanicz­
nych nr 1762 50. kat. 11, na 
nazwisko Edward Tylicki.

10365g
(dzwonić zielonvm dzwonkiem).

10347g
Poszukuję małego lokalu na 
cichy warsztat precyzyjny w 
centrum. — Oferty: Biuro 0 
głoszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 10275g. M silit

sędzia

zmarł 17 lipca 1953 r. 

Pogrzeb odbędzie się w8 poniedziałek, 20 bm., o 
a godz. 18 z kaplicy cmen­

tarnej na lunikowie

W smutku pogrążeni
żona, dzieci

Maszynę do szycia sprzedam. 
Poznań, Mickiewicza 7, m. 2.

10350g

Motocykl „Japp", 500 cm’, 
sprzedam. Poznań, Rokossow­
skiego 27 m. 44 (II podwó­
rze). 10360g

Samochód DKW 700 cm’, w 
dobrym stanie, sprzedam. Po­
znań, Poznańska 64 10363g

Rower męski w dobrym sta­
nie, tanio sprzedam Poznań, 
'•zamarzewskiego 61, m. 2.

10374g

Samotna pani na stanowisku 
poszukuje pokoju. — Oferty. 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 10346g.

Wykończę wzgl wyremontuje
2 lub 1-pokojowe z kuchnią ; 
w Poznaniu. Adres wskaże i 
Biuro Ogłoszeń Swierczew- j 
:kiego 3, nr 10361 g.

Praca
Zegarek na re.kę, wodoszczel­
ny, sprzedam. Poznań, Młyń­
ska 4, m. 5. 10375

Malarzy przyjmę. „Artyzm", { 
Poznań, Ratajczaka 23

10351fe



ISpółdzielnie produkcyjne
przoduję w kontraktacji

Pod hasłem zobowiązań dla 
uczczenia 9 rocznicy PKWN 
spółdzielnie produkcyjne i chło­
pi indywidualni powiatu średz- 
kiego przystąpili do zawierania 
umów na zasiew i dostawę roś. 
lin oleistych ze zbiorów z 
1953/54. Akcja kontraktacyjna 
rzepaku ozimego oraz jarych 
roślin oleistych na rok 1954 przy

Z Wielkopolski
A. Suchowierski. M. Lorenz, 

H. Łukaszewska i K. Buła — to 
ZMP-owcy, którzy otrzymali dy 
plomy wzorowych sprzedawców 
w Wiejskim Domu Towarowym 
w Wolsztynie. Są oni członkami 
brygady ZMP, która za wzoro­
we wypełnianie swych obowiąz­
ków i przedterminowe wykony­
wanie planów otrzymała pro­
porczyk przechodni od Zarządu 
Powiatowego ZMP. (ski)

Załoga „Bielami* 1 * * * * &* w Kaliszu 
wykonała już 54 proc, zobowią­
zań podjętych z okazji 9 roczni­
cy PKWN i I rocznicy Konsty­
tucji Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej. Wartość tych zobowią­
zań wynosi 245.000 złotych.

Pracownicy Spółdzielni Pracy 
„Przełom” uzyskali 2974 zł osz­
czędności, wykonując swe zobo­
wiązania w 78 proc, (t)

•M-
22 bm., w dniu Święta Odro­

dzenia Polski Ludowej, w Woli- 
cy pod Kaliszem, nastąpi otwar­
cie nowego sanatorium przeciw­
gruźliczego. (t)

W dniu 7 lipca br. odbyło się 
uroczyste wręczenie nagrody 
drużynie sanitarnej przy Kroto­
szyńskich Zakładach Przemysłu 
Odzieżowego. Drużyna ta, jako 
jedyna z województwa poznań­
skiego brała udział w krajo­
wych eliminacjach drużyn sani­
tarnych w Warszawie w dniu 14 
czerwca br. organizowanych 
przez Zarząd Główny PCK.

Za wysoki poziom w przygo­
towaniach do eliminacji oraz 
sprawność w udzielaniu pomocy 
sanitarnej w nagłych wypad­
kach drużyna krotoszyńska uzy­
skała nagrodę książkową i wy­
różnienie przez Zarząd Główny 
PCK w Warszawie, (fk)

Z dniem 15 czerwca br. uru­
chomiona została nowa linia au­
tobusowa — Gniezno — Wągro­
wiec. Autobusy PKS wyjeżdża­
ją z Gniezna o godz. 6.5Ó i 13, 
a z Wągrowca — o godz. 9.05 i 
14.15. (W.)

A NAD RZEKA EN N5
L.PtATNOW rtuMAczm E.wotyNcz.wK

Po namyśle Gert uznał, że nie ma w tym 
nic nadzwyczajnego. Ogród leżał na dnie 
kotliny. Powietrze było tu nieruchome — 
dlatego też i woń kwiatów, zmieszana z za­
pachem wilgoci, była odurzająca.

W ogrodzie panowała przygniatająca ci­
sza. Ani szelestu listowia, ni szmeru wody. 
Wszystko pogrążone było w jakimś odręt­
wieniu, jak zwykle w przyrodzie przed bu­
rzą.

Więzień nieoczekiwanie poczuł osłabienie, 
usiadł na ławce. Mdliło go. Coś przykrego 
działo się z jego głową. Dotychczas nie zda­
rzało mu się nic podobnego.

Powiał wiatr. W trawie zaterkotały wen­
tylatory.

W skroniach huczało. Siła wiatru nie­
ustannie zwiększała się. Zdawało się, że 
wiatr przenikał pod skórę i kości czaszki, 
wywoływał chaos w głowie.

Po kilku minutach zawroty głowy ustały.
Gert odjął dłonie od twarzy i wyprostował 

się na ławce. Miał wrażenie — a może było 
tak rzeczywiście — że stojące niedaleko 
wypukłe, okrągłe zwierciadło przesunęło się? 
Tak, zwróciło się w jego stronę. Gert wstał, 
przeszedł kilka kroków, nagle odwrócił się. 
Zwierciadło opisało półobrót na swojej osi, 
zwrócone było teraz wprost na niego.

Więzień doznał przykrego uczucia... Szkla­
ne oko śledziło go, reagując na każde jego 
poruszenie. Gert szedł wzdłuż alei trwożnic 
oglądając się, przyspieszał kroku.

Coraz silniej owładał nim nieopisany 
strach. Strach nie dający się objaśnić, zro­
zumieć!

Wydawało się, że ten szary kamień nie 
przypadkowo znalazł się na jego drodze. 
Zdawało się, że drzewa wyciągają do niego 
swoje gałęzie. Teraz wszystko było groźne, 
wszystko przyjmowało jakieś złowieszcze, 
cudaczne kształty.

Coś podobnego działo się z nim jedynie w 
dzieciństwie. Ojciec czasami pozostawał w 
fabryce do późna i matka wysyłała maleń­
kiego Hansa, aby zaniósł mu kolację. Mu- 
siał przechodzić przez cmentarz. Groźnie 
bielały w mroku krzyże i wysokie nagrobki. 
Chłopczyk spiesznie przebiegał cieniste 
alejki, słysząc głośne bicie swego serca. Z

biegiem lat, zaczął coraz wolniej przecho­
dzić tę przestrzeń, przyzwyczajając się pa­
nować nad strachem, w końcu całkowicie 
wyzbył się tego przykrego uczucia.

Ale dlaczego znowu?...
Głośno zaszumiała trawa. Kwiaty zakoły- 

sały swoimi głupimi krągłymi głowami, jak 
gdyby podpędzały Gerta. Wiatr zwiększał 
swą siłę coraz bardziej. Pod nogami zawiro­
wał piasek, a bezsilny więzień osunął się na 
ziemię.

Kiedy oprzytomniał dokoła było cicho.
Kwiaty, drzewa były nierucnome — liście 

zamarły w bezruchu. Słońce skłoniło się ku 
zachodowi. Jak dziwny kontrast z tym co 
niedawno przeżył!...

Na progu domu oczekiwali go dozorcy. 
Podtrzymywany przez nich, Gert z trudem 
dostał się do swojej celu i padł na siennik.

Nerwy? Zawiodły nerwy?
Ale dlaczego?... Wytrzymały przecież pra­

wie półtora roku nieprzerwanych udręczeń 
w obozie koncentracyjnym? I to tylko w 
ciągu jednego, stosunkowo spokojnego dnia 
w tej tajemniczej willi...

Czy to reakcja na wszystko, co dotych­
czas przeżył? Mówią, że reakcja nie nastę­
puje od razu.

Gert obrócił się na bok, patrzył na okra- 
towanie, wyraźnie odznaczające się na tle 
gwiaździstego nieba. Dla sprawdzenia po­
mnożył w pamięci kilka liczb, przypomniał 
sobie szereg dat historycznych. Mózg praco­
wał normalnie.

Więc co zaszło z nim tam w ogrodzie?
Praca w antyfaszystowskim podziemiu 

przyzwyczaiła Gerta do panowania nad so- 
»bą, zdyscyplinowała jego wolę i rozum.

A nadto szczycił się tym, że był z mocnego 
materiału, „z dużym zapasem trwałości”, 
jak mówił jego ojciec. Od dziada i ojca, ro­
botników jednej z większych fabryk che­
micznych w Zagłębiu Ruhry, Gert odziedzi­
czył wraz z szerokim potężnym kośćcem 
bardzo mocny system nerwowy. Dotychczas 
nerwy nigdy go nie zawiodły.

(Ciąg dalszy nastąpi)
12)

pomocy pracowników Cukrowni 
w Środzie już się rozpoczęła.

Najpoważniejszymi producen­
tami rzepaku ozimego i nowych 
roślin oleistych, jak rzodkiew 
oleista czy kapusta abisyńska, 
są spółdzielnie produkcyjne. Do 
przodujących w tym zakresie 
spółdzielni, przekraczających 
plany produkcyjne, należą: Tar­
nowo, Wróblewo, Pławce, Pierz- 
chno, Szlachcin, Pigłowice i Wy- 
szakowo.

W ramach zobowiązań dla 
uczczenia Święta Odrodzenia 
spółdzielnie produkcyjne i chło­
pi indywidualni znacznie prze­
kraczają plany kontraktacji. 
Wdzięczne pole działania mają 
agronomowie POM-u, którzy 
przez pracę uświadamiającą i 
wskazywanie właściwych kie­
runków produkcji rolnej, przy­
czynić się mogą do zwiększenia 
liczby kontraktujących. (St. M.)

Żółwie tempo
w Janowie Przygodzkim

Już 5 lat temu wybudowano 
fundamenty pod budynek szkoły 
podstawowej w Janowie Przy­
godzkim (pow. Ostrów). W bie­
żącym roku budowę szkoły włą­
czono do planu inwestycyjnego. 
Ma ona być oddana do użytku 
w końcu bieżącego roku. 
Ale do tej pory nie wykonano 
tam jeszcze żadnych prac. Na 
wiosnę Zarząd Budowlany nr 9 
w Ostrowie przejął wszystkie 
materiały budowlane, teren bu­
dowy oddzielono parkanem i od 
15. V. br. urzęduje tam 2 stróży. 
Z początkiem bm. Zarząd nr 9 
otrzymał od Prezydium PRN w 
Ostrowie plany i kosztorysy, 
ale w dalszym ciągu zwleka z 
rozpoczęciem robót. Ponieważ 
sprawa wybudowania szkoły 
jest ważna i pilna — Zarząd Bu 
dowlany nr 9 w Ostrowie wi­
nien jak najszybciej przystąpić 
do budowy.

Szkoła musi być gotowa w 
terminie! (Hof)

REDAKCJA; Poznań ul 
Grunwaldzka nr 19. II otr 
tel nr 62 70. 64 75

DRUKARNIA: - Zakłady 
Graficzne im M Kasprzaka 
Poznań

K-4-10324

Z wodnego szlaku Korespondencja własna „Głosu1*

Dni radosne i pożyteczne
Uroczy szlak wodny od 

jezior Charzykow­
skich Brdą poprzez Bory 

Tucholskie do Bydgoszczy 
cieszy się ustaloną sławą. 
Takiego jednak, jakim był 
Ogólnopolski Spływ Ka­
jakowy to dniach 7 do 12 
lipca, jeszcze nie widział. 
1500 turystóio - kajakozo- 
cóio ze wszystkich stron 
Polski zozięło udział zo tej 
wielkiej imprezie, nowej,, 
ludowej turystyki. Od Cha 
rzykowskich, poprzez miej 
sca bizoakoioe nad jezio­
rem Witoczno, w Rytlu, 
Gołąbku, Lachowie, Trysz- 
czynie — codziennie gdzie 
indziej wyrastał las namio 
tów, codziennie w nowym 
miejscu instalowały się 
kuchnie poloioe, poczta 
spływowa, ambulans le­
karski i dentystyczny, co­
dziennie gdzie indziej 
strzelał w niebo płomień 
biioakowych ognisk, a wy­
soko nad wierzchołki 
drzew niosły się zoesołe 
pieśni.

Płynąc zospaniałą trasą 
mogli spływowicze otwo­
rzyć serca przed ludnością 
mijanych osiedli. I brali 
w istocie serce za serce, 
przyjaźń za przyjaźń. Po­
magali przy żniwach i 
sprzęcie siana, pracowali 
w tartakach, zakładali bi­
blioteki wiejskich śzoiet- 
lic, udzielali pomocy le­

Spółdzielnia Produkcyjna Chwa- 
libogowo jest jedną z przodują­
cych w woj. poznańskimr Spół­
dzielcy posiadają wzorowo pro­
wadzoną oborę liczącą 60 sztuk 
krów i chlewni z 140 świniami. 
Na zdjęciu: chlewnia spółdziel­
cza — specjalne pomieszczenia 
dla prosiaków skonstruowane 
przez chlewmistrza Władysława

Kamolę.
CAF — fot. Mottl.

karskiej i sanitarnej, zoy- 
głaszali pogadanki, wy­
świetlali filmy. W spłyzoo- 
wej gromadzie panowała 
atmosfera koleżeństwa. 
Spływ był jedzią serdeczną 
współżyjącą rodziną. Był 
rodziną radosną. Radość

NA MECIE W BYDGOSZCZY
bozoiem rodziła się z prze­
żywania piękna natury, 
radość rodziła się z nabie­
rania sił do dalszej pracy, 
radość rodziła się z wyko- 
nywania czynów obywatel­
skich, społecznych.

Wielką popularność zdo­
były sobie zwłaszcza ze­
społy Budowlanych z Biu-

ra Urbanistycznego War­
szawy, „Prozametu” War­
szawa, Stoczni Gdańskiej, 
Koła PTT-K przy kopalni 
„Wujek” Stalinogród, 
Gwardii warszazoskiej i 
byd,goski j. Szukały też 
łączziości miasta ze wsią

zespoły poznańskie. Tak 
na przykład. Start roze­
grał spotkanie siatkówki 
z LZS-em z Tucholi.

Spływ odbywający się w 
Roku Kopernikowskim, zo 
stał włączony w jego ob­
chody. Równie silnie, za­
akcentowano manifesta­
cję na rzecz zbliżającego

Mała Basia, uczennica II ki. 
L Szkoły Podstawowej w Pa 
włowie Skockim pow. Wągro­
wiec nie mogła zasnąć. Nie 
dziw. Przecież następnego dnia 
miała jechać ze szkołą na wy­
cieczkę do Poznania! Basia pier 
wszy raz w swoim ośmiolet­
nim życiu pojedzie koleją, i... 
włoży nowe buciki, które jej 
matula kupiła na tę okazję.

Ale nie tylko mała Basia z 
Pawłowa nie mogła spać. Myśl 
o upragnionej wycieczce spę-

Dziecince

na okres żniw
Dla ułatwienia kobietom Ich 

pracy domowej w okresie żniw, 
wr powiecie gnieźnieńskim otwar 
to w dniu 15 lipca 12 dziecińców. 
Dziecince te znajdują się w prze 
ważnej mierze w spółdzielniach 
produkcyjnych 1 korzysta z nich 
240 dzieci. Każdy posiada po­
trzebne wyposażenie w gry 1 po­
moce naukowe.

Kierownictwo dziecińców ob­
jęli nauczyciele i odpowiednio 
przeszkoleni ZMP-owcy. (yk)

Odpowiadamy
Czytelnikom

WKozłowski — Września
początku bieżącego roku 

o godziny przyjęć w
Poradni Sportowej, stąd też 
wynikło nieporozumienie. 
Przychodnia nie jest czynna 
tak jak Pan pisa! od 15—16, 
lecz od 19—20. (255-P).

J. Ku. — Chodzież. Jeszcze 
w roku bieżącym sklep PSS 
nr 24 zostanie odnowiony.

(194-P)
Walery Helba — Wielicho­

wo. Okręgowy .Zarząd Kin 
zwrócił wszystkim kierowni­
kom kin objazdowych uwa­
gę na przestrzeganie wieku 
widzów przy wyświetlaniu 
filmów dla młodzieży niedo­
zwolonych. (562-P)

Kowalski — Wągrowiec. Z 
uwagi na niepodanie naz­
wiska osoby zainteresowanej 
i brak dokładniejszych da­
nych nie możemy interwenio 
wać. (1240—P)

N. N. Należy zgłosić się do 
prezydium miejscowej rady 
narodowej gdzie ewtl. moż 
na otrzymać zwolnienie z o 
bowiązku brania udziału w 
akcji przeci’vstrmkowej albo 
przesunięcie terminu.

Ekipy kontrolne PIH-u
Cia/CZq
z nadużyciami

Państwowa Inspekcja Handlo­
wa, której zadaniem jest stać 
na straży interesów konsumen­
tów, badać jakość towarów oraz 
zaopatrzenie sklepów — ujaw 
niła ostatnio niedociągnięcia 
i nadużycia, za które winni po­
ciągnięci zostaną do odpowie­
dzialności.

Kiedy np. masarnia PSS w 
Szamotułach posiadała 12 połó­
wek świń, w sklepach brak by­
ło towaru. Ponadto stwierdzo­
no, że kierownik techniczny ma­
sarni, Szwedek, przez niewła­
ściwe magazynowanie przyczy­
nił się do zepsucia około 1030 
kg mięsa wołowego.

W gospodzie Gminnej Spół­
dzielni w Uniejowie (pow. Tu­
rek) inspektorzy stwierdzili, że 
obiady wydawane są tylko tym 
konsumentom, którzy zamówili 
je rano. Większej ilości potraw 
gospoda na skutek wygodnictwa 
kierownika nie sporządzała. O- 
soby, w szczególności przyjezd­
ne, nie miały możności otrzy­
mania w tej miejscowości po­
siłków.

Kontrola przeprowadzona w 
sklepach Gminnej Spółdzielni 
nr 1 i nr 8 w Buku, pow. Nowy 
Tomyśl, ujawniła brak mięsa 
i wędlin w sklepach po godz. 15, 
co wywołało niezadowolenie 
tamtejszej ludności. Winę w 
tym wypadku ponosi zarząd 
Spółdzielni.

W rozlewni piwa i wód gazo­
wych G. S. w Murowanej Goś­
linie, pow. Oborniki, kierownik 
rozlewni Zifrowski, wprowadzał 
do obrotu piwo i limoniadę, 
których jakość była gorsza 
od ustalonej. Piwo i limionady, 
wycofane przez kontrolę sani­
tarną jako nie nadające się do 
użycia, Żurowski zlewał ponow­
nie do butelek i sprzedawał 
konsumentom.

Ujawnienie tego rodzaju nad­
użyć przyczyni sin do usunię­
cia wielu bolączek. (ha)

się IV światowego Festi­
walu Młodzieży i Studen­
tów w Bukareszcie.

Pływające miasteczko 
turystyczne dotarło w ub. 
niedzielę do mety spływu 
— Bydgoszczy. Tam od­
bywa się imponująca de­
filada kajakowej flotylli. 
Rozświetliła się Brda. Ko­
lorową tęczą dresów, ko­
szulek, chust, kajaków i 
radosnymi okrzykami po­
witali spływowicze tłum­
nie zebranych na nad­
rzecznych bulwarach mie­
szkańców stolicy Pomo­
rza. Najlepsi uczestnicy l 
najlepsze okręgi PTT-K, 
najlepsze zrzeszenia i naj­
lepsze zespoły otrzymały 
piękne nagrody z rąk prze 
wodniczącego komitetu 
organizacyjnego gen. Wła- 
dyczańskiego. Wszyscy zaś 
spływowicze zoyzoiezli z 
Bydgoszczy Turystyczną 
Odznakę Kajakową, pa­
miątkowe naszywki spły­
wowe, dużo radości i za­
dowolenia, nowy zapas 
sił do pracy i niezatarte 
wrażenia.

Imprezą tą masowa tu­
rystyka kajakozoa weszła w 
roku bieżącym na nową 
drogę, spływ szoym dodat­
nim bilansem będzie naj­
lepszym jej propagato­
rem.

PAWEŁ DZIANISZ

Mała Basia 
zwiedza Poznań

dzała także sen z powiek wie­
lu innym dzieciom z Gołasze- 
wa, Miłosławie, Mokronosów, 
Czeszewa, Wiśniewka, Pan igro 
dza, Potulic, Popowa Kościel­
nego, Lechlina, Bliżyc i Jabł­
kowa.

Kiedy Basia wraz z grupką 
dzieci ze swej szkoły wsiadła 
wreszcie do pociągu na stacji 
w Sławie Wlkp„ wagon był już 
pełen. Basia usiadła na ławce
i wsłuchała się w szybki stuk 
kół pędzącego pociągu.

— Do Po-zna-nia, do Po-zna- 
nia! — wystykiwały koła pocią 
gu w takt myśli wzruszonej 
dziewczynki.

— Poznań! — krzyknęło na­
raz 50 dziecięcych głosów i 
Basia zerwała się na równe 
nogi.

W Poznaniu z dworca.dzieci 
udały się do Ośrodka Wyciecz 
kowego.

,Witamy dzieci wsi“ — wiel­
ki, z daleka widoczny napis 
nad wejściem Ośrodka powitał 
wycieczkę. Mocno zabiły z wra 
żenią małe serduszka przyby­
łych gości. &

W Ośrodku było już 200 dzie 
ci z czterech innych powiatów. 
One także przyjechały zoba­
czyć Poznań.

Trzy dni spędzone w Pozna­
niu minęły jak chwila. Dzieci 
zwiedziły Cytadelę, elektrow­
nię, muzeum, osiedle robotni­
cze na Dębcu, były na koloro­
wym filmie „Sadko”, odwie­
dziły Palmiarnię i Ogród Zoo­
logiczny, pąrki poznańskie, 
ważniejsze gmachy i ogród bo­
taniczny.

Poznań wydał się małej Ba­
si „krainą czarów”: te tram­
waje i samochody i tyle ludzi, 
i wszyscy gdzieś śpieszą nie­
ustannie. A w kinie — taki cu 
dny, kolorowy film...

*
— No i co? — podobał ci się 

Poznań, córeczko? — zapytał 
ojciec Basię, gdy wróciła z wy 
cieczki.

—* Bardzo... Najbardziej to 
mi się podobały te wielkie blo 
ki na osiedlu robotniczym i ta 
szkoła. Taka duża i jasna.

— Widzisz córeczko, wszyscy 
yj Poznaniu mieszkać nie mo- 

*gą. Zresztą wasza szkoła też 
jest ładna, choć nie taka wiel 
ka. A pomyśl, gdy ja i matula 
mieliśmy tak jak ty teraz 8 
lat, nie mieliśmy wcale szkoły 
i nikt nas nie- woził na wy­
cieczki. Zamiast czytać książ­
ki, musieliśmy paść gęsi.

— 'Widzisz, a jak dorośniesz 
to też pojedziesz do Poznania 
dalej się uczyć.

— Dobrze, tatulu. Ale — ja 
wolę zostać traktorzystką w 
naszej wiosce!

(St.-Fer)


